
Prenumerata w miejscu kwartal­
nie złtp, 12— miesięcznie złp'. 4. 

Ner pojedynczy gr. 6. "  266 Prenumerata na prowincji z opłaita^ 
pocztową złp. 20 kwartalnie.

w Warszawie dnia 30 Września 1328 roku we Wtorek.

WIADOMOŚCI HANDLOWE.

AM SZTERDAM  dnia 20 września.-—N apszenicę >i żyto  b y ł wczo­
raj du'£y odbyt; owies zaczyna mieć poltup. Ceny następujące: 
Pszenięa 128 f n . p strokata  królewiecka 260 F i., 127 fn, Czerwono 
pstroka ta  252 FI. Polska. 130 fn.' b iałopstrokata  o05 FI., 131 fn, po­
śledniejsza 300 F(., i p .funtow a 297F1., 118 do 120 fn, pstrokata 242 
do. 245 F I ,  115 do I 24. fn posledniejszi 200 do 250 FI. (Z a  b iało  ' 
pstrokatą w  entrepot, żądano 300, dawano 2P0 F1.J. Żyto 118 do 119 
fn. pruskie,- 156 do 158 F i,, 119 do 120 fn. 160 do 162 FI. Jęczmień 
112 fn. królew iecki-135 F i. Owies SO do 85 fn. drobny 95 do 1-00 Fi 
S3 fn. gruby 92 FI., 70 do. 72 fit, 80 d d  82 F k , letki 46 FŁ Ta'tark 
i  16 fn. 123. Fi, ■"

HAMBURG d. 19 września.—  Pszenicę jaką ty lko ćtowieżionó, foz- 
kupiono prędko n a  rachunek francuzki i n i  spekulację z powodu 
pomyślnych, doniesień z Aifglji. K upują także i niemało', 11 a miej SCO 

-we konsumo. Ceny idą w górę, płacono: gdańską, królewiecka i ef- 
tlą g sk ą  125. do 145 t.';T. f3 ($  do 3 :: | z łtp . za korzec w iirsi.) Źy 
coraz stalsze przybiera ceny, a piękne ziarno chętnie rożkupują. P ła ­
cono: gdańskie, elblągskie i królewieckie 7.0 do 75 tal. Jęczmień nie­
ma dowozu, ale tez nie ma i pokupu, magdeburgski. płacą. 50 do 55 
tals Owies którego m ały  dowóz, kupują chętnie ale „w pięknym  ga 
tunku, tegorocznego ze jest letki, nie chcą kupować. P łacono po- 
3ń do 40 tal. T atarka 34 :do 38 tal. Groch dobrze stoi: za żółty 
dają 82 do 100 tal. Fasola drobifa i gruba 65 do 80 tal. Rzepak 
najpiękniejszy rożkupują s/ł/bko  tle go ty lko  przybędzie, i płacą 
ćhętnie za oźim-y holsztyński 125' do 135 tal.'

WIADOMOŚCI KfU./OWE I ZAGRANICZNE.

NIU)LESTW0 POLSKI^;

z d a  S ie; s W .w f x 
5? Czyhno.fct d fr e k f j i  g łów nej towarzystwa Jireitytowe- 
go zieiiiskiego, od dnia  20 stycznia, 'do dnia  20 luića  

L32S r o H . . .
Tr t  ' ■ ■ ' Ci5 ?  f t l s z j . ) .  . .
II. Losoivanie listów żclsittwnyeh.

Na tlni dziesięć przetl terminem losowania listów' za­
stawnych, zamyka dyrekcja główna raóhunćk udzielo­
nych pożyczek i listów zastawnych w obiegu będących 
aby po porównaniu spodziewanych wpływów n.i nastę­
pną ratę z wydatkami na opłacenie prowizji, ustanowić 
jaka ilość listów zastawnych umorzonej być powinna. ‘

I Po’ zaniknięciu tym cćlcm: rachunków w upłyń ionćm 
Ipółroczu roku bieżącego, rezultat ich okazał się nastę­
pujący.

Stan hypotccżny wierzytelności towarzystwa w dnia 
20 stycznia r. b., wynosił . Złp. 105,<j'Sl,498 gr. I.

Do tego 'dołączając pożyczki przy­
znane do 1 kwietnia roku bieżącego, 
jako termin losowania . . . Złp S,SIS,200 gr. —

R a z e m .  . . . . . . .  Złp. 115,932,098 gr 1.
StrąćajĄc wystąpienie dóbr Kar­

niewa. . . . . . . . Z łp ,. 10,310 jtr. 21.
Zostaje na w-icrzylelnoŚć t  kwie­

tnia ._ : : ’. . . . . Złp. U3,'922,.382 gr. 10,'
a j  Od tćj summy właściciele' dóbr 

zapłacić powinni: na rafo czer- 
wcowaą r. b. po 3|j . •. Złp. 3,117,071 gr. 14. 

Pożyczka udzielona po dniu 1 prfź- 
dżięrnika r. z. wynosi . . . Złp. 15,'791,700 gr. ~

Strfteająe z tego pożyczki tżydane nd 
d-obra n a r o d o w e ....................... Złp. 9,650,SOO gr. —

Wydano na dobra prywatne Z łp., 7,-110,-900 gr. —1 
b) Opłóta od tej summy arty: 20Ó 

prawa postanowiona za trzy u- 
płynionc rady po 3 , l:ł Js'o8g; Złp. 222,910. gr. 28* 
Skarb publiczny do zamierzonej 
pożyczki zł. -10,000,000 nic ode­
b ra ł  w dniu ł  kwietnia Złp. 
ed której summy opłacony awans
pó i  od' sta wynosi" Złp.

1,007,200 gr. — 

10,720 g*r. —
Ogół pobm-u raty  cźerw cowćj Z łp . 3,050,554 gr. .12.
NąleMość zaś prowizji ustanawia się

ak następując
W dniu 20 sl.yCżnia roku bieżącego * 

było w obiegu listów Zastawnych jak, . . .  
już przytoczyliśmy . , . . Złp. 101*754,800 gr. —
i do tego rewers na resztę wylosował- 
nego listu zastawnego w d. 1 paździer­
nika roku zaszłego . . . . . Ż-fp. 4-51 gr. 20.

Przybyło ód 20 stycznia def 1 kw ie- 
tnia. V. b. listów zastawnych* Złp . S^IS^OO gr. —

VV ogóle było w obiegu. .... Złp. 110,633,151 gr.23'.
Strącając złożone przez dobra Ka r­

id,000 gr. —niewo z powodu przystąpienia Złp.
Pozostawało., dnia 1 kwietnia roku 

bieżącego w obiegu . . . . Z łp . 110,023,151 gr..23*
Od tego prowizja po dwa od sta 

czyni .  ̂ , . , . . , Z łp . Ź;212yW  gr. I .



3,650,051 gr. 12, 
2,212,469 gr .  l .

Porówdt^wająe pobór raty ;ezęrwcó» 
wćj w summie. . . . Złp.

Z wydatkiem na prowizją . Złp.
Zostaje . . _. . . . . Złp. . . 1 ,1 3 8 ,1S5 g r .  11.
Z czego strącić jeszcze należy] na wylosowane za nad­

to listy izastąyćnc ,' z powodu nie dojścia pożyczki na 
dobra. Iloldów udzielonej, jak to w poprzedniem zdaniu 
sprawy wyjaśniono:

Kapitału . ........................ ...... Złp.
Prowizja po 2 od sta . . Złp.
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i U rząd  m u n icypa ln y  m !as\a sto łecznego

165 gr. 
; 3 gr-

2 1 .
1 0 :

Pozostaje na uniprzenic .
Złp.
Złp.

Z tej suinińy opłacić, należy rewers 
na resztę wylosso.wanego w poprze* 
.dnietn półroczu listu zastawnego Złp.

169 gr. ] 
l,438j016 gr. 10,

461 gr. 23.
Zostaje ostatecznie do losowania Złp. 1,137,561 gr. 17. 
Losowanie listów zastawnych celem ich wypłacenia  

/n on etą brzęczącą, ■ jest jedną z czynności dyrekcji głó^
W  Ił ,’■» 1 ii PA . Tl H l lO a o  i ' n t r l t  i l  OU rk /: . -■ i: f  r, nn  /\ łTr r% ś  ^ ^

Łuratnóścią dopełniać. ’ Podania zgłaszających się w ła ­
ścicieli listów zastawnyeh. .oddzielnie ?są ■ zbierane’ f 'za­
chowywane', iiuinera niemi objęte, pod. dozorem jeduęrg.ó 
z radzcow dyrekcji zaeiągtuię. są do-kiągąna to prięzna-  
ezouycl); przygotowany w y k a z  numeiow do losowania  
Ppfeny cli,: ile..być .może -najwcześniej do . pism: pubjicz- 
Pyęh jest dołączony*, deleg.ov/anym od. obydwóch koiiii- 
tełóśsy prżcdłużonćm jest wyrachowanie funduszu umo­
rzenia -i okazane xiegi rachuhek-sprawdzające , w ich 
obecności porów nywany zostaje przygotowany . wykaz, z 
szczęgólncmi podani,a roi, a numeral protók.uliirne do ko­
ła  wrzucono i tam pieczęciami delegowanych i dyrek­
cji ząj>ezpiócżonę,.; oczekują. dnia; lokowania. < ■
■ Pódług protokołów i w t e j ’mierze; sp isanych, podano 

do losowania w d n iu l  kw ietnia'roku bieżącego odbytego. 
r nno . z łp . 12,06t),Ó0().

'. z łp . .15,315,900.
. złp. 13,228,000.
. złp. ; 2,919,000.
. złp. 1,854,200.

603 
3,063 

13,128 
1-5,838 

9,271
lI^oóF

za
za
'za
za
za

Lit. i A. sztuk 
Lit. Ib sztuk 
Lit. C. sztuk 
Lit. T). . sztuk 
Lit. ;E,. sztuk
' Ogół sztuk" 
l itóre czynią . . . .
t AVyciagniono zaś z koła  
sobem w.jlb&rji używanym  

W Listów zastawnych:
Lit. A. sztuk 23 , złp. 460,000,

B. sztuk SS złp. 410,000.
C. sztuk 396 złp. 396,000.
D. sztuk . 177 złp. 88,500.
E. : sztuk 267 złp. 53,400.

spo*
złp . 45,376,200,

W  skutek reskryptu kommissji r z ą d o w d ^ s p r ^ w c w ie ­
trznych i policji z dnia 18 z. in. zadV .| 4 f f .  z lipca 
wiada,n,a interessowaną publiczność, że P. Piotr Stein, 
keller bankier; w ; Warszawie przy ulicy .Trębackiej w 
domu własnym mieszkający, jest mandatem pp. Ilanhu* 
ry.ct comp: w Hamburgu, jeneralnych. pełnomocników 
towarzystwa asekuracyjnego londyńskiego pod godłem 
r,enix,v znegocjowac może zlecenia dażąęc do zabCzpie. 
czenią .od ognia ruchomości, machin zapasów,^ towarów 
i innych effektow, które? podług przepisów; dolychczaso. 
wych ;w towarzystwie ogniowein krajowem nie są przyj, 
mowane.i - Życzący: poyyziąść bliższą yy tej mierze wia. 
domoso, m ogą,s ię  zgłosić do wspomnionego P. Stein* 
kellcr. Działo się na posiedzieniu W ratuszu głów nym 
■piasta stołecznego Warszawy, dnia 26 września 1828 r. 
Radca stanu prezydent, W o jd a .  Sekretarz jcncrahiy 
i * .  Jach otkę.w.sm, i - ; , " v .  • i - s  i  i
—5ąd sprawiedliwości kryminalnej województw lubeh 1 
sktego i pódlaskiego, wyrokiem na dniu 10 września 
wydanym, skazał Antoniego Roczniaka za usiłowanie ! 
moi-derstwa rozbójniczego i ; kradzieże, na karę śmierci, i 
przez powieszenie na szubienicy. • / ■" j • I
— Redakcja zaspokajając n iep ew n o ść  szanownych kor- i
respondentów F..V.;...,.-.i Burgera, ma h o n o r  oświadczyć  
.z; pisma ich w przedmiocie ospy owczej i kartofli, -je­
dynie dla braku miejsca dotychczas nie mogły , być u* 
iii leszcz one, ,alę mebawnie wydrukowane zostana w Ga. 
zecie polskiej. ... . . .  .... .

Nowa komedja lir. Frędj^ P rzy ja c ie le , wystawiona 
w teatrze narodowym dnia 28 września, pow szechn ie  
się podobała; wielu nawet utrzymuje, że ja postawić 
hąlezy, ua eze le :nąszyeh oryginalnych koinedji.1 Autor za- 
.nierzył.oddac w n .cj  h o ld - nicbrleressowaaćj i praw dzi** 
ntiłosci,- wydrwię proznosc i dume ; w -jakk^rprowadza- 
ją .niespodzianie .nabyte bogactwa, obojętność , żarło* 
ka na; wszys tko, co; się uczuciem Jnazywa’ i niedorzecz­
ność niewczesnej miłości starszych kobiet dla mężczyzn 
młodszych. Oddał wszystkie te charaktery wybornie,
\V ukłądzic z wielką sztuką, dowcipem i wesołością roz* 
winiętyui. r :f / • 1

Lit.
Lit.
Lit.
Lit.

Sztuk 951
•Które .czynią. . j . z łp . 1,437,900

 ̂Że zaś fundusz do losowania wy no- f 
4s i ł .  ;. , z łp . 1,437,564 gr. 17.

Px.V&o ja» brakującą al;ość, ‘, zip. 335 fgr. 13.
^yyąąóy zesła ł rewers ' w ła icić ie lowi ostatnegó wyloso-  

jasłu’ zastawnego, l i t  B. celem wypłacenia go w  
,fa,ćis .grudńiow.ćj r. b.- -przed wszystkiemi' iiinemi, jaj; 
<fo pctyk-iił 119 ^prawa przepisuje.

/rj''~,szy ciąg n a s tą p i)

A. Brzeziny i komp.j ceua eSemplarża na rossyjskim 
papierze z ł .  40, na berlińskim. 50 zł. .Prenumerato- 
rowie zas zechcą .się jzgłosić. do xiegarni N. Gliksbcr- 
ga po odebranie zamówionych exeinplarzy. - 

yupórama obozu pod Powązkami; jest to kilkołokcio- 
wa rycina, z którejj móżna u łożyć  panoralne fprzedsta- 
wmjącą: widok całego, obozu. Dzieło w nowym rodza- 
lU’ dokładnie wypracowane , znajduje się do nabycia 
u Dal Irozza przy ulicy Senatorskiej za z ł .  12, lub 16
i * v *  t w j .» *

AUSTRJA. .“— P od czas ,  kiedy ze wszech stron do« 
c io  zi w iadoąicsc, ze Ibrahim zgodnie z wolą ojca 
swego z Morei chce ustąpić, lymczasc-m dobosza z Tri­
estu .pod dniem 5 września podług listów ż KÓi-fu o- 
trzymanych, l e ;wódz ten zgromadza w ojska w  Morei i 
zamierza obwarować się w obozie miedzy Kprojieiń i 
i louoneui, a o ewakuacji Morci wcale nie myśli. Fran­
cuzi znajdą gó przygotowanego do boju, a spółziomko.



lM D d 
P. da  P o n t e , n ie

!'*fu ! d o n
m a  • z A d n y c h - ^ l i j t ^ z n y c h  s to s o n k ń  u ' V  ■'" ncl a lń e  
arsteijVlhy JSlessągerogłasza m u l  - >].? e,)ilik *ńl-
j e n n ą  l i i s l o r j ą  w y p r a w y  'N a p o leo n a '" d l’ :P|r • ^  c‘ZiKł  1 " ;°*  
n a s lu  t o m a c h ,  z 9 0 0  r y g m i i n i  p , n i °  a ^ p l u ,  w  d w u -  
w s z y s t k i c h  cło przedsirwvz eć  '  U^ ,e , i  P ’ T a s t u

. z a b a w n a  r a z e m .  J.estlo g c o r a in a  cVvH oh ? ’ ^

s i ę  p o d  z w r o t n i k i e m  k o z Y o r ó z b ^ b i T t r o  i ,  z n ^ ' J llic iny  
w iajia  i i p i j : r ó w n o n o c n e i  a ,  P 4?10 d r u g i e  o d p o -

puszczenia powietrza. A obiegając gal erb, 7  i’ P rz«*
^ ’ . g ę o w » » j > !z W , k | / c z v 4 i

iKanj , r z e k i ,  s t r u m i e n i e '  m n ^ r .  ;  ...... • '

w i e  ich  , z o s t a j ą c y  w  s ł u ż b i e  e g ip s k i e j  d o ł o ż ą  w s z ) ^  
k ie g o  s ta r a n ia ,  a b y  sic .  d o b r z e  z a s ł u ż y ć  now A t - 

s w o j e j .  Ib r a h im  u m ia ł , :  j u ż  to z ł o t e m  iu ż  e w a ł ^ Z^ ' ' R  
g r o m a d z ić  w- K o r o n n i e  ty le  ż y w n o ś c i  n i m  • ,la
«  u t r z y m a n ie  w o js k a  p r z e z  6  ^ e s i e c y  a 
c ią g u  c z a s u ,  i l e ż  j e s z c z e  z m ia n  z a f f f  ~

ANCŁM. — Z  L ondynu  - dnia  13 wrześniu n  .

; l o z  „d o . , ,  r i j g o t o f t i o X ;  w o f . ' r

J l J S S & t f K * !  , Xi^ « w « m f cwv nm • z !a l . 'm u > ze o d p o w iedz ia ln i  Ói-adcy kn?£

‘G e o ra in a  z n a l a z ł o  • ind,, .;  , -w»J«,azuią w u l k a n y .

m  7  - v ^ c a o a e n  a d m i r a ł a  C o d r i n g t o n  w  ?•
' o r z e  łva?° ’ n a l e ź y  s io  z a c n e m u  a d m i r a ł o w i  -kła-wa ; '•>*'’

W e z a w o d n i e  magroda,.  j a k  t y lk o  .o w i  n i e p o i h y i l n i  h „ Ć t  J -  — ’ tak  la k
n ic .d o  d a n ia  1 branjur n ie  b.eda m ie K . . - ~ O d e b y iu e  ,ii J  '! , c t l 'z łle J k r a i n i e ' ; • 

. d z i e n n i k i  n o w o  - y o r k s k i e  o b e j m u j ą  d ł u n i c ' b a r d ż S ^ C ' ‘T ^ - vv jforinic v  
i  P-rzyś'*ł y m  ''rządzie. K o łu .n b j i ,  & a m T b r t & r  '

J r “ f„C£8_ W a r ?Py ,l> iikandkiego.-JK olum b a i ) r za l e t i n ;  t o 2 „  .

■ J G B . )  poznaw an ia  i .biegu gwiazd

f~  r. \JV KUla przcdstavrTae
v .formie ; ńes™ v ®  5 a * * > , « *  P ™ * * * ! .

»mn. .W ,„  tde  d W ó M *  b o r  'SiÓE e Y  ^ S ' ,  A '* -

*  “ “ S a . t a Ś i S  T l ' 1 '-- U t a r , n p j  ,v V , „ o , ,  J
. s w o j e j  ryysiaoti ,  :}lla w  * 4 ^ 3 “ . i n  s s n . c j s z t j  p o d r d z y  
S t a n i s ł a w a  L c s z c / v n a H ’J L  ' j  P ° sqgi L e o p o l d a  j! 
p o ł o ż o n o  nnpis-  H i c  n  r  P ° P lC rsicPi K a r o la  X

. f e t o  . a ,n ó j ' r i i  S i d T r ^ S r C b v l r ' 'J e n e r a ł  Aik r c o ^ v  c Kl^esło S ta n i s ł a w a :  --
^ i e j e t n o ś e i  z a k o ,  e ’ ° ' Va 'V» ‘ CZ'W k  ^ ^ c m j i (uY5 - ^ k u p c z y ł  zyci.e  w - M o n l a u b a n  d n . V l f t  ;„ .L \

poznawania ' i‘ ' b egu IV iazd  i nołT« f  s-ł u ^ ' ^
« ó o W (, i , , w  k l 4 r 6 m  4  “ f o  * * « W M Ł
.ezpiie są dziesią tkam i p , L z  36 południków^ i °f.Cl. ? zua.-

n«ej,  p o t r z e b o w a ł y b y  z a t ć m  d o  u b l ~  _ ------  r—  /

: |o ł„ ,e rż y .  —  D n i a  17 w rześn i '.-^  
ścigi konne  11a p ’

.wyścigów, klacz.

^ i ^ S m a S c z  ‘A ^ K ^ Ś f S rtni 5 sekund mniei nnr,..,,,!,,, r  tejze .przeslr/.e-
i ia. '.n * L j e ó g r a fi c z n e j tylko S ^ f n ^ - ' o  o u łk f !^ " !* '
Fabvier piszą jeszcze z Tulonn . - 1 pułkbwmku
j e d y n y m  r o ż u i ó w . N i e k t ó r z y  m ó w h  ° l e ^ D f  
!cow, k tó r z y  a n i  se r ca  o „ i  a  s’ z e  P ° ‘ z « c i ł  G re -

t e . -  ,
.niemu zapad łego , poczćin n i e ^ / t  • pcznie przeci.wl czyp
p o p ły n ie .  —  Z ' f i g | , n f  J  Ĉ c o*npw.U do G rec j i '
*apasy am.n,unicji; mówią f e ' i u J  ^  V * sii® /nacznc  
nabojów- karabinowych. P o s ł a n o  ' " a  'ł l“ ,1^ ! ,ó w - 
l u l o n u  sprzęty obozowe —  * Perpignan do
nadpnenejsk ic . — Tizad f raucuzkT ^no  ICP° koja ,d,'°gi lfcał» od 1 o 1 ancuzk i , pomimo na legan 'W orzono
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Bunka om dlałego  i okrytego brudem i robactwem na
nedznem  posłan iu .  B y ł  bez przytomności, trzymał j e ­
dnak mocno* w  reku klucze od kuferka i skrzynki.. Za­
n iesiono  go do sz p ita lu ,  gdzie w  krotce przyszedł do  
s i e b i e ,  lecz  w  kilka dni umarł.. Ten nieużyty  cz łow iek  
b y ł  tak skąpy, iż nić trzym ał s łu żącego’ i sam codzień  
m a ły  k a w a ł e k  mięsa gotow a ł ,  .chociaż posiadał przeszło  
600,000. z łp .  i z tych  w.go.tow.iźnie w  garn1 "''1’ikach w  swym
pokoju przesz ło  200,000*" Tmhił.nawracać, i dla tego da­
wniej czcsło m ia ł kazania u żydów i t. d. lecz obok tego 
b y ł  b iczem  sw oich  d łu żn ik ów  i za'sławników. (G II.)

i t L O Ć H t .  —  Przez Lucca przejeżdżał do Paryża go­
n iec  francuski, w ysłany z ivorfu dnia o l  sierpnia; d o­
nosi on, że trzej, p os łow ie  p op łyn ęli  do Ce.rigo, gdzie  
odbywać będą dalsze narady w  sprawie greckiej. —  
Brazylski p o se ł  w W iedniu  wicehrabia R ezcn d c ,  przy­
b y ł  do Genui, zkąd towarzyszyć będzie spodziewanej  
tam  królowej Dopną filarji.. —  Dzisiejszy  numer dzien­
nika D ia n o ,  u m ie ś c i ł ,  pod rubryką g-.ówną z Rzymu,  
ca łkow itą  pęoiestację p o s łó w  brezylskich w  Londynie  
przeciwko postępowaniu Don Migucla w PorlugaljL

WIADOMOŚCI NAUKOWE.

W y ją tk i  s  listu  P clah ti, podróżującego V) 
krajach słow iańskich.

( C i ą g  d a ls z y . ),

i i a i d y  m łody ez łow iek  , chcący się w  W ęgrzech  ńa  
ĆokolwLek wykie-rowae, musi poznać dokładnie 4  języ ­
ki niemi p ły n n ie  m ówić i poprawnie pisać, a m iano­
w ic ie  tćż duchowny.; to jest znać p ow in ien  język oj­
czysty, język łac ińsk i,  jeżyk madziarski i n iem iecki. Dip 
tćeo żaden w  lednem gimnazjum nauk nie kończy. Ale

po łacinie.. Nareszcie w scminaj-jum p ow in ien b y  się przy-

zać
t ł a d a ć  i  do języka ojczystego., .w klóryin ma żyć i ka- 

ić. Ale nie! .Tuż nie jest w iccćj Horwatein', a jeś l i

_______ :.jednak idzie j ę z y k  ojczysty
dzież węgierska w szystek  czas ńa naukę jęz y k ó w  ł o ­
żąc, m a ło  łub nic n ie m a  czasu do oświeeehiia się grun­
tów Licgo..i prawdziwego". Jeden na to, przytoczę pszw- 
liład: W icdcńćzykow ie szczególniej się zajmują w lyćh
dniach Baganiuiin wirtuozem na skrzypcach i gira tlą , 
którą wicekról, egipski c.eiąrzowi auslrjackieniu \V j>o-

p. L Wiednia rozchodzą się rfiod'ft i - ton jió 
ł e m  państwie. Cała rozm oda o Paganinim; i o Żyraf- 
f ic .  W tern, jeden poważny w  pięknym w ieku oby w.a- 
tcl szoproński, zasiadający w radzie miejskiej i za- pró- 
cessją  Bożego c ia ła  lhiędży m agnatam i postępujący i 
przy stole między pićr\vszctń.i siedząćy i p ierwszy rej 
prowadzący, dopiero po niemiecku, już po ła c in ie ,  zno- 
jnjj jo  4l4dzig£l>u pytą ślę: Czy Zyraffą.

ma pierze? a na ilu] nogach ch odzi Żyraffh? Nie dziw
się obyw ate low i szoprońskiem u !

W  tych dniach ( w  końcu ezćrw ca r. b .)  stanąłem w
kraju górzystej S l y r j j t  i w sto licy  jej n iem ieckim  Grad- 
cu (Gratz), zewsząd' górami otoczonej-,Jeżącej nad rze­
k a  Murćm. W  podróży n iem ia łem  żadnego przypadku.
Raz ' . . .  -- --- ....................................... ......Raz mię tylko w  styryjskich Alpach, niedaleko, ju ż .Grad­
ed okropna napadła burza. Naprzód ciem no się zro­
b iło  jak w nocy, zaczą ł deszcz lać i‘ pow sta ły  Bezustan­
ne prawić grzmoty' i b ły sk a w ic e .  W id zia łem  rzęsisto 
spadające z góry pioruny.' Nigdzie się  tak okropną 
niewydajc burza jak w górach. B y ło  to ń ow e dlą mnie 
zjawisko. Szczęśc iem  p rzez c a ły  len czas żnalcźlfśuiy 
w jednej karczmie przytu łek . SlyrjA,' jak jest  górzy­
sta, tak przy tein urodzajna i we wszystko , obfitująca, 

'idae na górach, piękne ł ą k i ,  p iękne zboża L wina,W
ale te ostatnie jeszcze  od austrjaękićh kwaśniejsze; W 
p o łu d n iow ej  dopiero Styrji przez 'S lowieńców jWindcnj 
zamieszkanej, są wina w łosk im  się prawie równające. 
Drzew a w szelk iego  rodząju moc niezmierna ; wszystko 
bliskość klimatu p o łu d n iow ego  wskazuje. Moywy, ka­
sztany, orzechy, n iezm iern ie  w yb u ja łe .  B a w ił  mię wi­
dok kraju różny od pagórków wyższej Austrji, r o ż n y  o d  

sk a ł karpackich, różny od pojedynczo stojących po Cze­
chach kopców . Za jednym  rzutem1 oka w id zieć  tu wiel­
ką rozmaitość przyrodzenia, b ie lące  się z daleka osady, 
żółte  zboża, a m ianow ic ie  pszenicę i żyto, czarne lasy,, 
z ie lone łąk i,  obficie sp ływ ające  z gór po dolinach nie­
bieskie p o to k i , a to wszystko porozrzucane. G ó r y  un
dalsze , tym b łęh iln fejśzegó  koloru. Najwyższe śniegiem! 
okryte. Najpicrwszćin mojćm zatrudnieniem w Grad-

i, było. odwiedzić proicssora K wasa. Mąż ten najza­
cniejszy, uczy w un iw ersytec ie  gradcckiui języka sio-.
Wrońskiego (w in d isc h ) ; w in ienem  mu wdzięcznosćj  źc ; 
się ofiaroWał w szędzie  urię doprowadzić. W.Jo-hannetiin, 
(tak się nazywa m uzeum  narodowe styryjskie) obejrze­
liśmy nAjprżókJ. urządzone do czytania pokoje. Zdumia­
łe m  s i ę ,  znalaz łszy  ich liczbę do 150. Dziwić się 
tym bardziej m u s im y , żc się  tó znajduje w  jedneni z 
prówlnójonklnych miast państwa auslrjackiego. Czytać 
tu można, w  języku n iem ieckim, fraućużkim, włoskim,

• .L-i a  • . • 1 • .V ł  „  Ł  _  '  c ............

^prźyje&itfośei ućfzynic _ p’fOi. 
żując liii ten artykuł- w VI louiie, w 11 poszycie’ j

11, j a l i  le  yvra- 
iska na Nieac

each i ' ę ó  o  mnie są d zą ,  myśte tfarn c a ł y . t e n  artykuł 
{ o d p i s a ć  i - przesłać .  W ą t p i ę  btfwTeui, żebyście L u z a c y  
mrigarfyn utrzymywali. Tyie- pochw ał,  nigdy m sjeAt-zą
c i  u n ic  s p o d z i e w a ł .  AlC to iirię jeszcze więććj cieszy, y 
p o c h w a ł y  m n i e  o d d a w a n e ,  net n a r ó d  p o l s k i  ś p ły ' vaJ‘h  
S ł o w i a ń s k i c h  p i tn i  p e f j o d y c Z n y ć h  ż a d n y c h  tu nic zna­
l a z ł  Cni, a  w  b ib ljó !e .c e ,  k t ó r ą ś ń iy  n a s t ę p n i e  odw i  
5 n u m e r ó w  z a j m u j ą  d z i e ł a  S ło w ia ń s k ie ,  i  o słóW K

w Luzackim Magazy n i e .  Abyście w i e d z i e l i ,  jalwe y ^  
żenić spraw iła  inójk osć‘ba i podróż s łowiańska tła h"'1"' 

. i. _ „__i.-.i   a .™  n̂ .v-.r ten artykuł

edzilb  
łowiańczy4

zijte p isa n e .
(D okoń czen ie  l is tu  w d o d a tk u .)



Dodatek do Nrn 26 Gazety Polskie'.
W y ją tk i  z  Listu P o la k a , p o d ró żu ją c e g o  w  k ra ja c h

■słhwimUUnh

-■'saaBssr- ''-yewsSr

miasta stołecznego w Krainie (Carniol).  Ts ło w ia ń sk ic h ,
. ( I) DM\ 0 [iczei! li).

Gabinet rmmizmatyezny zna laz łem fu w  Gradeću wy' 
bornie urządzony; już to samo czyni mu w ie l e  zalety,  
że  publ iczność chodząc po sali ,  wszys tkie l iumizmala  
wygodnie  oglądać może ,  czego nigdzie dotąd nie zna­
laz łem.  W Poście jest Cos podobnego,  ale urządzenie  
zbyt kosztowne i w iele  potrzebujące miejsca.  Galeria  
Obrazów posiada wie l e  sztuk rzadkiej piękności .  Gabinet  
nareszcie mineralogiczny nic do pospoli tych należy; zoolo ­
giczny. mało znaczny.  Herbarium vivum bogate.  Przy 
numizmatach miałem ci  j e szcze  eo o zbiorze staroży­
tności  powiedz ieć  ; nic wielki  atoli ich szereg,  wiece i
rzymskich,  niż s łowiańskich . -Znalaz łem tu nakoniec zbiór nV kiedy winda  do « ,„rv
wyrobow,  jak my nazywamy,  krajowych Styria oblitu- ^  7
je w  żelazo.  Zn ala z ł em  tu różne rzeczy wyrobione z ’ J erJ‘ S^
tego pożytecznego kruszezu.  Ale perkate już u nas lep- =   ;--------------
sze wyrabiają Wszystkie te zbiory noszą nazwisko  
Muzeum narodowego,  zwanego tu Johannenm,  od a e  
cyxięcia ausli-jackiego Jana, który tą prowincja zarża^ 
dza 1 któremu tu wicie  oddają pochwał;  jest k u  p o ­
dobno największym miłośnikiem nauk ze wszyikich xia- 
ząt austrjackieh.  Przy gmachu,  obejmującym Muzeum  
jest  piękny i wielki  ogród botaniczny.  Nic b y ł em  je­
szcze w bibljolcce uniwersytetu tutejszego; wiem atoli,'7.P JOfif ( .J Pkn rwynrn-lerrm -w* m • , . » . . 3

• e 1 j u zapewne
z miesiąc zabawię; Z tad zwiedzić. inyślc wvzsza (o- 
jest  zachodnią Krainę i Karyntjc. Zajmuje sio tu Wy­
siedzen iem pierwiastkowego siedliska do nas "przyby­
ły c h  Lachów.  Długosz pisze,  że nad rzeką Gui,  mie ­
li mocny zamek,  u spodu którego leżała wieś,  Psary  
zwana.  Rzeka Gui mia ła  dzielić Rroacje od Slawonji  
ale gdzie ta rzeka p łynie ,  jak się teraz nazywa,  gdzie 
jest  wies Psary,  jakie i gdzie by ły granice" natenczas  
między Mawonją a Kroacją,  jutro myślę o tćm mó­
wić z prot. Much a rem i wyruszywszy z Gradca śledzić  
tego wszystkiego na południu.  Domys ł  hr. Potockie­
go,  ze to jest  Gurka, nie zdaje mi sic podobny do pra­
wdy do tego inylifsię on pisząc że Gurka wpada do Kul­
py, kiedy wpada do Savvy. Mam tu i wypis Bogufa-

bv... . . . .  j .... uiuMiti i t i i iu,  z resztą Urattec jest mia­
sto zupełnie  niemieckie,  a le  jest  stolicą kraju, którego 
cała południowa częse zamieszkana jest  przez Slowień-  

o.W; lazłem tu przecie iskierki życia naukowego  s ł o ­
wiańskiego.  \ , ąd: ,  Riznar przekłada na nowo nowy
b C S  a m o n  W P r l l r »  r l v n  Irxlr 1, ,  - I - ___ : '  .1 • . . . .  ■«'

O R W  l  E S Z C Z E N  I A.
Rommissja W ojewództwa Mazowieckiego  

S to so w n ie  do  o trzym a n eg o  o d  K o m iss ji r -a d o w ć i  
sp ra w  w e w n ętrzn ych  i  p o l ic j i  w  d n iu  l(i d ż e ś n i d  r  t?

, h /i , ^ k r y p l u  p o d a je  n in ie /sze w  do
p u b lic zn e j w ia d o m o ś c i , z e  w  M orze K om m isśU  w o e -  
w o d z ta  m a zo w ieck ieg o  w  p a ła c u  r zą d o w y m  p r z y  u licy  
P rzeja-ed  p r z e d  K e je r e n d a r z e m  s ta n u  ko,nu ,isa rze m  
w y d z ia łu  w ojskow ego  , w  d n iu  6 P a źd z ie rn ik a  r  b 
o d b ęd z ie  s ie  l ic y ta c ja  n a  w yb u d o w a n ie-n o w eg o  w m ie ­
śc ie  w o jew ó d zk i erh S ie d lc a c h  dom u  :u j,-.d n em , - 
o jf ic y n ą  1 s ta jn ia m i ,  j n  m in u s od  o b ję te j k M k r l  

■sem ilo sc i -z ł:  66^,075 gr:  22.  K a -,)v  . ' •
p o d ję c ia  s ię  u sk u teczn ien ia  ;parn ie ,dan e j b u d o w y  "wt
lieL is?* c/0., ¥*Z :mzoWiec.

Pn, te  ,1l0miłH‘?SJ'a Województwa- Kaliskiego'.
/ n e ‘n  fi ru d n ia  r. b. koń czyćs ię  b ęd z ie  d z ie r ż a w a :  (Ł- / Ł

a j  M y ta  d rogow ego  od. K a lis za  do K o ła .
,, i   K o ście lca  do K on in a .

, \  r̂ j, . A  (tlisz,a  ilo S zc z  y / j  iu /  n (7
d )  C ła  m ostow ego z m ostów  w m ieśc ie  K o n in ie .

k lo re  w d a ls zą  d z ie rża w ę  n a  rok  1S29 u r -e -^ ! ‘! ? r  
i r y t a c j ą  w ypuszczone b y  d i  m a ją . honT ńiissia  w k ^ -  
w o d A a  za w ia d a m ia  m a ją c yc h  och otę lic y to w a n ia  1 i ł  
n a  s a li  p o s ie d zeń  k o m m /iz;;  1  , V  . w a!n? ’> LZ

. •• V T  c c r  v ' "  ł UU«)  A .aiK it‘111 o p a s z -

d n ia  i i  P a źd z ie rn ik a  r . b . *o g o L n t ó  U , ° * * * *  3 
t T r^ i e. i ie^ : ła  p o t ę g o  o d  K oście lca  d ó ^ K o Z l 'na ; 1 ■ ,-- e, r l s u u n oście  tea  do K oni­
n a ,  i tego -  d n ia  o d  g o d z in y  2 p o  p o łu d n iu ,  z  K a li-



sza  do Szęzypiorna p d n ia  15' P aździernika ' r. b: o 
godzinie  9 rano n a  w ydzierżaw ienie c ła  mostowego 
w  K oninie  , i leg o t samego: d n ia  od gpdziny  2  po  
p o łu d n iu  c ła  mostowego w Kole.

Odbywać się będzie pub liczn a  licy tacja  p rzed  Kom- 
m issarzenc w yd z ia łu  adm inistracyjnego  ^  każdy m a­
ją c y  chęć licytow ania w inien je s t  złożyć p rzed  roz­
poczęciem  licy tac ji w yrównywająće dwóchmiesięcznej 
dotychczasowej dzierżaw ie vadium  r a mianowicie 
n a  myto drogowe o d  K alisza  do K o ła   ̂ . z łp .  2700

—  — od Kościelca, do K onina  — G70
  — od K alisza do S zc zy p io rn a — 670

n a  cło mostowe w  Koninie' -  - -  -560
_  _  w Kole . .. •• • • - — 1380

o bliższych zaś w arunkach do kon traktu  , dowiedzieć 
się każdy może w archiw um  kom m issji wojewódzkiej. 
f ¥  K aliszu  clnia 17 W rześn ia  1S2S roku. — R adca  
S ta n u  Prezes z  Piwnickk. —- Sekretarz Jeneralny: Dzie­
wulski..

BvreKcya Jcneralna Lotorji- lŁrólestwa Polskiego.. , 
Podaiąc do w iadom ości pow szechnej, iż  JP . M ik o ła j  

R u d n ick i kupiec tu  <v W arszaw ić w dom u pod  liczbą  
1,330 p rzy  ulicy Sw iętokrzyskiey zam ieszkały, od d a l­
szego u trzym yw ania  w dom u rzeczonym kantoru łote­
r j i  liczbowej, num erem  porządkow ym  30 oznaczonego, 
n a  w łasne żądanie uwolnionym  z o s ta ł ;; wzywa' zara­
zem  wszystkich tych, lltórzyby pretensję z gry  w loterją  
liczbową wynikające do wspomnianego w yżej JP . M i­
ko ła ja  Rudnickiego rościli, ażeby z takaweuii w ciągu  
d n i czterdziestu a dato licząc , do D yrekcji jenera ł-  
nej lo lerji nadgłosić się i  one należycie udowodnić 
nie om ieszka li, tern zaś pew niej, Iż po  up łyn ien iu  rze­
czonego term inu  JP . M iko ła j R udn ick i z kaucji net 
ten  cel złożoney pokw itow anym  zo s ta n ie , a następnie, 
pretensje  póżniey podane ,, bez skutku ' pozostawione 
będą, — w W arszaw ie d. 23 W rześnia, 1828". 

w  Zastr D yr: jlnego  Lochm an.— Sek: j ln y  Straszak.

Dyrekcja Szczegółowa Towarzystwa-, kredytowego 
ziemskiego, województwa sandomierskiego. 

P odaję do p u b liczn e j w iadom ości, iż w dniu  12 s ty ­
cznia  1S29 r. o godzinie  1.0 z rana  jirzed  re j enlem  kan- 
ce lla r ji ziem iańskiej województwa sandomierskiego  
Tom aszem  H a s m ann , kancelldrją  swą w domu przy  
ulicy W arszaw skiej p o d  nrein. 210 w R adom iu  p o ło ­
ż o n y m w  m iejscu  posiedzeń w ydzia łu  hypotecznego  
województwa Sandom ierskiego. m a ją c y m , stosownie 
do art: .91' i  92 praw a/ sejm; o tówarz, kredyCowem  
ziem skiem  % r. 1825}. dobra S trup ice z przyległościa- 
m i i przy  należyto ściam i w powiecie  i obwodzie opatow­
skim  województwie Sandomierskiem  półożoneę zalega­
ją c e  towarzystwu ' w opłacie raty grudniow ej n. z- od 
wypożyczonego kap ita łu  z łp .  20,000 wynoszącego, przez  
pub liczną  licytacją najw ięcej du jącem u pod' następu- 
ją cem i w arunkam i sprzedane będą ."

" l ‘» N abyw ca obowiązany zostaje do opłacenia  na- 
leżytości gruntowych w latach upłynionych  182.6 i- 1827 
za ległych, ja ko  to ; Exekulnego z łp .  57, i wszelkich  
innych zaległości do gruntu przyw iązanych  pierw szeń­
stwo przed  towarzystwem  stosownie do art. 41 i  ń p p ra ­
wa hyjjot Ocznego z roku. ISIS m ających. -

i. 2. D la  tow arzystw a zaś opłacać będzie w m yśl art. 7 
i  30 p ra w a  kredytowego od wypożyczonego kapita łu  
złp . 20,000 rok rocznie z łp . 1240 w', dw óch równych 
półrocznych  ratach  i od  1 do 12 Czerwca i od 1 do 
12 G rudnia  p rzez  czas do rozw iązania  towarzystwa 
pozosta jącej.

3. Zwróci procenta  na umorzenie k a p ita łu  obrocone 
z łp . 413 gr. 10 wynoszące

4. Ppypełniając p u n k t 4 art. 91 p ra w a  sejmowego 
złoży sum m ę z łp . 44,100 dopełniającą, całkow ity sza­
cunek dóbr p o d łu g  zasady art: 5 wskazanej wykryty,- 
nad  poży 'zkę u tow arzystw a zaciągniętą ,

5; Za eg łoś ci skarbow e, równie ja k  p oda tk i i wszela­
kie innne m onetą brzęczącą o p ła c i, z as z summy w 
w arunku  3 wyszczególnione'/ złp i 413 gr: 10 i z■ sum­
m y w w arunku  §4 zamieszczonej z łp . 44,100 wyno^ 
ssącej;, czyli raczej w ogóle z  sum m y złp . 44,513 gr. 10 
wniesie do kassy dyrekcji szczegółowej ca łą  nale- 
żytość tow arzystw a zaraz po- odbytej licytacji o- 
brachować się m a ją cą  monetą brzęczącą. Resztę zas , 
niem niej to wszystko cokolwiek na/w ięcej dający nad 
powyższe zobowiązanie się p o s tą p i, zapłacone bydz 
inoże m onetą brzęczącą , lub Ustami zastawnemu 1 do 
depozytu sądowego złożone być powinno.

6. K ażdy "chęć licytow ania m ający, zło ży  vadium w 
sum m ie z łp . 3^300 m onetą brzęczącą, posłużyć  mają­
ce na  pokrycie kosztów, ja k ieb y  przez niedotrzyma­
nie warunków sprzedaży m ó g ł zrządzić■ -***; *as 
sprzedaż' n iniejsza następuję po dokładnem  p o i n fo r m o ­
waniu się na gruncie o istniejiicym  obecnie stanie d o  r, 
o r a z ,  poniew aż nabywca odbiera z lakierni prawami 
j a k i e  s ą  w  o n ięd ze  w i e c z y s t e j  z a p i s a n e ,  b e z  ż a d n y c h  co 
d o  i c h  granic lub innych kwestfd , e w ik c j i- ,  p r z e t o  z r z e k a  
się niniejszem  wszelkich 'z jakiegokolw iek źró d ła  wy­
niknąć mogących pretensji do towarzystwa.

7. ,Z araz po odbytej licy tacji nowy nabywca nie 
czekając naw et decyzji w ydzia łu  hypotecznego wzglę­
dnie za ła tw ien ia  sprzedaży, należność towarzystwu u- 
iśc i, w d n i zaś  20 najda lej ilittynv warunkom  spfze-: 
dąży zadosyć uczyni. — W R adom iu  dnia  15 
śnią: 1829 roku. — Za- flrezesw r  Zdziechowski. — r ts  
śarz : Januszewicz;.

JP P . Prenum eratorów  gazety  po lskiej, a mianowi­
cie m ieszkających na prow incji, uprasza się o wczesne 
zapisanie tejże gazety  na' w łaściw ych  urzędach pocz­
towych.—JV  IK arszaw ieprenum erow ać można:-—JV kan­
torze g łów nym  p rzy  u licy  Nowom ie/skiej Nro  163; w 
handlu  JL‘. (lieclianow-s-kiego nW Podw alu przeciwko 
ko lum ny króla  Zygm unlap  w  handlu  JP: Ł u c z y ń s k i e j  
na Krakowskidin Przedm ieściu w  prost Dobroczynności 
w h a n d lu  XBaui* Selimidlowój na K rakow skiej*  Przed- 
mieść i u wprost* S . cehfiiidlit \yijicrlo\H*J
na N ow ym  świecie Nro- 1307; w h a n d lu JP a iiiI1 iinlovej 
p rzy  ulicy E lek tora lnej w prost ulicy Orlej;, ;W handlu 
JP1 K ielichcna p rzy  ulicy D ług iej, w prost Mrsenat 
w składzie  pap ieru  p rzy  ulicy fRierzbowćj p o d  K roci 
w handlu  JPani Nicmierowskićj p rzy  ulicy Miodoo 
pod N ro  4S9; w handlu  MdriUa p rzy  ulicy MostoWi 
W handlu  Gołońskiego p rzy  ulicy F reta  p od  Kro z


